
Prokuratora Rejonowa Warsza-
wa Żoliborz przedstawiła dyrek-
tor ośrodka pięć zarzutów przyj-

mowania korzyści majątkowych
w związku z pełnieniem funkcji
publicznej, a zastępcy dyrektor

dwa takie zarzuty oraz jeden
przekroczenia uprawnień w celu
osiągnięcia korzyści majątkowej.
Sąd zastosował wobec dyrektor
ośrodka środek zapobiegawczy
w postaci tymczasowego areszto-
wania na okres trzech miesięcy.
Zastępca dyrektor został objęty
dozorem policji. Natomiast zarzu-
ty wręczania korzyści majątko-
wych przedstawiono właścicielowi
firmy. Policja twierdzi że sprawa
ma charakter rozwojowy.

Sprawa jest o tyle bulwersująca,
ze dyrektor OPS stała się przez
lata pewnym znakiem firmowym
naszej dzielnicy. Była uznanym
autorytetem w swojej dziedzinie
i wielokrotnie doświadczała uzna-
nia za swoją pracę zarówno ze
strony władz dzielnicy, jak i na-
szego miasta. Ostatnimi czasy do-
cierały do redakcji anonimowe in-
formacje mogące świadczyć
o pewnych nieprawidłowościach
w Ośrodku. Niestety, nie byliśmy
w stanie ich zweryfikować. Ośro-
dek był również przedmiotem za-
interesowania Komisji Rewizyjnej
w ubiegłym roku. Wiadomo, że

w zeszłym roku przez kilka mie-
sięcy trwała w OPS kontrola ratu-
sza, jednak do tej pory nie ukazał
się w tej sprawie protokół i zale-
cenie pokontrolne.

Oczekujemy, i pewnie nie jeste-
śmy w tej sprawie odosobnieni,
wyczerpujących informacji o za-
rzutach stawianych pani Annie M.

Chcemy mieć pewność, że działa-
nia policji w stosunku do tak ce-
nionej do tej pory osoby nie są
i nie były pochopne. Jednocześnie
trzeba zadać publicznie pytanie
o skuteczność kontroli i nadzoru
nad Ośrodkiem sprawowanych
przez nasz samorząd lokalny.

Redakcja

www.infzoliborza.waw.pl

11.03.2011 r. – 24.03.2011 r. BEZP£ATNY DWUTYGODNIK ROK X – nr 4 (188)

- BEZPŁATNE BADANIA
SŁUCHU

- PROFESJONALNY
DOBÓR APARATÓW
SŁUCHOWYCH

- REFUNDACJA NFZ
- WIZYTY DOMOWE

Partner Oticon – najlepsze aparaty
słuchowe od ponad 100 lat

ul. Cegłowska 80,
tel. 22 392 91 99
(Szpital Bielański)

ul. Żeromskiego 33,
tel. 22 499 66 30

(przychodnia specjalistyczna)

Posiadamy sieć 12
gabinetów na terenie

całej Warszawy.
Zapytaj o najbliższy
gabinet: 22 392 76 19.

ŻOLIBORZ W SZOKU!
Sprawa nie ma precedensu na Żoliborzu. W piątek 4 marca funkcjonariu-

sze policji weszli do siedziby żoliborskiego Ośrodka Pomocy Społecznej
i dokonali przeszukania gabinetu dyrektor tej placówki. Sama zaintereso-
wana została w tym czasie zatrzymana. Jak twierdzi policja, wszystko
wskazuje na to, że razem ze swoim zastępcą przyjmowała łapówki od firm
wygrywających postępowania przetargowe i wykonujących usługi na rzecz
ośrodka w zakresie usług opiekuńczych i dostarczania posiłków.
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Absolwent Paramedycznego
i Technicznego Instytutu MERI-
DIAN w Baguio City oraz Azjatyc-
kiego Instytutu Fundacji Parame-
dycznej w Pasay na Filipinach. Po-
chodzi z d³ugowiecznej rodziny,
w której dar uzdrawiania przechodzi
z pokolenia na pokolenie i jest uzna-
wany za jednego z najlepszych he-
alerów na Filipinach. Po raz kolejny
odwiedza nasz kraj po namowie
i z rekomendacji swojego ucznia
i przyjaciela Constancia Manglana..
Podobne ma te¿ metody leczenia.

Znajduje zaburzenia energetyczne
ró¿nych organów w ciele cz³owieka
i skutecznie je eliminuje. Wzmacnia
naturalne si³y obronne organizmu,
udra¿nia i oczyszcza kana³y energe-
tyczne. Dzia³a na wszystkich pozio-
mach energii duchowej likwiduj¹c
ca³e spectrum choroby. Poœwiêca
choremu ok. pó³ godziny, ale zale¿y

to od stanu chorego. Od tego te¿
uzale¿nia wybór techniki. Raz s¹ to
manulane manipulacje, kiedy indziej
uzdrawianie duchowe, praniczne
b¹dŸ magnetyzacja tkanek. Tak
zwane bezkrwawe operacje, filipiñ-
ski uzdrowiciel robi na ciele eterycz-
nym (rozwija³ swoje umiejêtnoœci
m.in. w Korei). Pacjenci s¹ zdumie-
ni umiejêtnoœci¹ bezb³êdnego dotar-
cia do Ÿród³a choroby oraz tym, ¿e
czêsto, juz po pierwszej wizycie
u niego ustêpuj¹ wieloletnie scho-
rzenia.

James skutecznie pomaga w le-
czeniu wielu chorób. Miêdzy inny-
mi:
- nowotworowych, chorobach orga-
nów wewnêtrznych,

- prostacie, problemach hormonal-
nych,

- zapaleniu stawów, problemach
i zmianach reumatycznych,

- chorobach uk³adu nerwowego,
- udarze mózgu, migrenie,
- chorobie Parkinsona, parali¿u,
- problemach z kr¹¿eniem,
- chorobach kobiecych,
- bólach krêgos³upa, drêtwieniu r¹k

i nóg.
Przyjmuje w Warszawie

na Zaciszu w dniach:
13-15.III, 17-19.III, 21-25.III

Zapisy i informacje w godz. 14-20
pod numerami tel.:

(22) 679-22-47,
605-324-865, 605-177-007

Niekonwencjonalne Metody
Leczenia „NATURA”

www.filipinskieuzdrowienia.pl

Filipiński uzdrowiciel

JAMES A. CABELAS

Pasażerowie wysiadający z po-
ciągu SKM lub KM nie muszą już
przechodzić po torach do budyn-
ku dworca kolejowego, wychodzić
z niego w kierunku ul. Słomiń-
skiego i dopiero schodzić pod zie-
mię na stację metra. Dzięki tune-
lowi przechodzą z peronu kolejo-
wego bezpośrednio na poziom
bramek biletowych.

Z tunelu korzystać będą tysiące
pasażerów komunikacji miejskiej.
Z myślą o nich uruchomiony zo-
stanie – jeszcze w pierwszym pół-
roczu bieżącego roku – nowy
Punkt Obsługi Pasażerów ZTM.
Dodatkowo w tunelu zostaną za-
instalowane przynajmniej dwa bi-

letomaty. Uruchomione zostaną
tam również punkty handlowe
i usługowe. Spośród trzynastu lo-
kali przeznaczonych na działal-
ność komercyjną, jedenaście już
znalazło najemców. Będą tam
m.in. kawiarnia, dwie piekarnie
i sklep spożywczy.

Po otwarciu przebudowywanego
wiaduktu nad torami, w ciągu ul.
Andersa, do tunelu od strony Żoli-
borza będzie można dojechać linią
autobusową. Najprawdopodobniej
będzie to 205. Zanim tak się stanie,
trzeba będzie wybudować plac,
na którym autobusy będą mogły
zawracać. Przez wiadukt z kolei
kursować będą linie: 116 i 157.

Bezpiecznie i szybko
z Żoliborza na Gdański

Tunel łączący Żoliborz ze Śródmieściem oraz stację kolejową
Warszawa Gdańska ze stacją metra, już jest dostępny dla miesz-
kańców i pasażerów. Dzięki niemu mieszkańcy tych dzielnic mo-
gą bezpiecznie i wygodnie przejść przez tory kolejowe. Przesiad-
ka z pociągów SKM i KM do podziemnej kolejki jest teraz znacz-
nie szybsza i wygodniejsza.

Pan Witold Kanabrodzki
urodził się 5 kwietnia 1911 r.
w Warszawie jako najmłodszy
z trojga dzieci Fabiana i Marianny
Kanabrodzkich.

Zamieszkuje na terenie WSM
Żoliborz od 1942 r.

W latach 1939–1956 r. pracował
jako inżynier ds. turbinowych
w Elektrowni Warszawskiej,
a od 1.10.1956 do 30.04.1976 r., ja-
ko kierownik oddziału remontów
energetycznych w Hucie Warszawa.

Mimo przeżytych wojen, oku-
pacji niemieckiej, powstania war-
szawskiego i pobytu w obozie pra-
cy na terenie Niemiec, jest czło-
wiekiem pogodnym, wesołym, to-
warzyskim, interesującym się ota-
czającą go rzeczywistością.

Jego ogromną pasją jest dział-
ka, użytkowana od 1955 r., miesz-
cząca się obecnie na terenie
Ogrodów Rodzinnych „Sady Żoli-
borskie”. Na działce tej do dnia
dzisiejszego samodzielnie wyko-

nuje wiele prac ogrodniczych,
a także służy wiedzą i pomocą
współpracującym z nim córkom.

Rodzina i przyjaciele życzą

Szanownemu Jubilatowi wielu lat
życia w zdrowiu i pogody ducha.
Wszystkiego najlepszego!

Jubileusz
100 lat życia

reklama w „Informatorze” tel. 22 614-58-03, 502-280-7202



– Już od listopada wyniki badań
wody zaczęły znacznie się pogar-
szać. W końcu 7 lutego sanepid
wydał decyzje o zamknięciu stud-

ni. Woda nie spełnia norm, jeśli
chodzi o zawartość manganu
i amoniaku – wyjaśnia Teresa Mil-
czarek, prezes jednej ze spółdziel-

ni, która wyodrębniła się
z NSBM.

Studnia jest obecnie zarządza-
na wspólnie przez wszystkie
spółdzielnie na Potoku, jako je-
den z wielu obiektów będących
ich współwłasnością. Prace jakie
należy wykonać, aby woda speł-
niła normy przewidziane przepi-
sami oszacowano na około 100
tys. zł. Planowane prace to de
facto generalny remont. Spół-
dzielcy z Potoku nie są w stanie
takiej kwoty udźwignąć. Uważa-

ją, że po tylu latach utrzymywa-
nia ujęcia wody oligoceńskiej
służącego wszystkim mieszkań-
com, remont generalny powinna
sfinansować dzielnica.

– Nie mamy takich pieniędzy
w budżecie na ten rok. Sytuacja
finansowa dzielnicy nie tylko
w tej dziedzinie jest dramatyczna
– oświadcza wiceburmistrz dziel-
nicy Witold Sielewicz i dodaje, że
do tej pory nie otrzymał żadnej
informacji na temat zamknięcia
studni.

Spółdzielcy załamują ręce. Jeśli
dzielnica nie znajdzie pieniędzy,
studnia będzie nieczynna.

Trudno nie zgodzić się z argu-
mentem, że ten punkt czerpalny
służy wszystkim mieszkańcom,
niezależnie od tego czy są spół-
dzielcami czy nie. Obserwując,
praktycznie na każdej sesji, kolej-
ne korekty budżetowe należy
mieć nadzieję, że radni naszej
dzielnicy są w stanie załatwić ten
problem.

Grzegorz Wysocki
Postulowano również, aby na

stronie internetowej urzędu
dzielnicy zamieścić informację
na temat cen gruntów objętych
aktualizacją opłat wraz z opera-
tami szacunkowymi, na podsta-
wie których zostały dokonane
aktualizacje.

Znaczne podwyżki opłat za
użytkowanie wieczyste skutkują
wystąpieniami mieszkańców kwe-
stionujących wysokość nowych

stawek, a także orzeczeniami Sa-
morządowego Kolegium Odwo-
ławczego. Opłat nie aktualizowa-
no od lat, zwłaszcza dotyczących
nieruchomości oddanych z tego
tytułu spółdzielniom mieszkanio-
wym. Wysokość opłaty za użytko-
wanie wieczyste zależy od warto-
ści nieruchomości, często wielo-
krotnie zawyżonej. Zdarza się, że
operaty szacunkowe, na podsta-
wie których wylicza się nową

opłatę, są niskiej jakości i zawie-
rają błędy. Przy wyborze rzeczo-
znawców (w trybie przetargu) je-
dynym stosowanym kryterium jest
cena wykonania operatu, nie zaś
profesjonalizm. Lata 2009–2010
to okres hossy na rynku nierucho-
mości, co bez wątpienia miało
wpływ na wysokość obowiązują-
cych po aktualizacji stawek. Baza
danych na stronie internetowej
urzędu dzielnicy ułatwi mieszkań-
com i spółdzielniom przygotowa-
nie się do uciążliwości przyszłego
wzrostu od dawna nieaktualizo-
wanych cen użytkowania wieczy-
stego gruntu.

Grzegorz Wysocki

Radni w sprawie podwyżek
Komisja Planowania Przestrzennego 2 marca debatowała m.in.

na temat drastycznych podwyżek opłat za użytkowanie wieczy-
ste. Radni postanowili zwrócić się do zarządu dzielnicy o po-
nowne sporządzenie operatów szacunkowych za lata 2009–2010.

Na Potoku posucha
Powstała wiele lat temu z inicjatywy mieszkańców osiedla,

dzięki zaangażowaniu m.in. obecnej posłanki do Parlamentu
Europejskiego Jolanty Hibner. Zgodnie z porozumieniem
dzielnicy z ówczesną Nauczycielską Spółdzielnią Mieszkanio-
wo-Budowlaną, władającą osiedlem Potok, dzielnica przeka-
zała środki na budowę a spółdzielnia miała utrzymywać wy-
budowaną studnię oligoceńską. Dzięki temu funkcjonowała
przez lata i cieszyła się wielkim powodzeniem wśród spół-
dzielców oraz wszystkich mieszkańców północnego Żoliborza.

reklama w „Informatorze” tel. 22 614-58-03, 502-280-720 3



W ostatnim czasie nastąpił wy-
syp lokali komunalnych z przezna-
czeniem na różnego rodzaju dzia-
łalność tzw. społeczną, czy też
wyższej użyteczności publicznej.
Lokale te przyznawane są w trybie
bezprzetargowym, oczywiście
w oparciu o odpowiednie zapisy
ustawy o gospodarce nieruchomo-
ściami i posiadają bardzo dobrze
wynegocjowane stawki czynszu
na poziomie 7,00–8,00 zł za m2.
Nie byłoby problemu, gdyby dzia-
łalność była umiejscowiona, zgod-
nie z dotychczasową praktyką,
w lokalach substandardowych typu
piwnice, schrony, sutereny, które
raczej nie cieszą się wielkim popy-
tem wśród najemców i nie przyno-

szą zysku gminie. Problem pojawia
się, gdy komunalne lokale użytko-
we z witryną, których niestety jest
bardzo mało w zasobach gmin-
nych, położone w tzw. strefie A,
czyli przy głównych ulicach, zosta-
ją zagospodarowane przez urzędy.
Przykładem na tego rodzaju prak-
tyki jest lokal użytkowy z witryną
zlokalizowany przy ulicy Mickiewi-
cza 21 (ciąg między placem Inwali-
dów, a gen. Zajączka). Lokal zo-
stał wyremontowany za pieniądze,
jak domniemam gminy, a jego
wartość rynkowa na rynku najmu
mogłaby wynosić minimum 120
zł/m2, a tymczasem z uwagi
na przeznaczenie jest wynajmowa-
ny za, jak sądzę, 8 zł/m2. Funkcja

jest bardzo tajemnicza i nawet
wzbudza emocje wśród sąsiadów,
aczkolwiek najczęściej lokal jest
zamknięty na cztery spusty. Szyld
głosi: Urząd Miasta Stołecznego
Warszawy, Dzielnicy Żoliborz. Stoi
duży stół, wokół krzesła, z tyłu za-
plecze i całkowity brak aktywności
w lokalu. Lokal ten mógłby gene-
rować zysk, nieduży, ale jednak;
tymczasem jest stracony dla przed-
siębiorców i w konsekwencji dla
mieszkańców.

Lokal przy ul. Mickiewicza 18b
(dokładnie naprzeciwko omawia-
nego wyżej) stanowi kolejny przy-
kład straconej szansy. Lokal ten
został wystawiony na przetarg,
wpłynęło dziewięć ofert, wybrano
najemcę – Miejskie Przedsiębior-
stwo Usług Komunalnych, czyli
znany nam „zakład pogrzebowy”
z kamienicy Mickiewicza róg Za-
jączka. Chciałabym wiedzieć czym
kierował się Zakład Gospodar-

owania Nieruchomościami doko-
nując wyboru oferenta. Jeśli fak-
tycznie była to najbardziej atrak-
cyjna cenowo oferta, to trudno,
takie jest prawo rynku. Jeśli jed-
nak nie, to czy naprawdę wśród
pozostałych ośmiu ofert nie było
atrakcyjnej, lub potrzebnej
z punktu widzenia mieszkańców
formy zagospodarowania lokalu?

Budynek Bieniewicka 20
na Marymoncie. Przez długie lata
działał tam szewc i kaletnik. Mieli
bardzo przyjemny lokal z witryną,
przez którą niekiedy szewc przyj-
mował buty do reperacji. Było to
bardzo romantyczne. Obecnie
mieści się tam placówka terapeu-
tyczno-pomocowa pod nazwą
PIK, czyli Punkt Informacyjno-
-Konsultacyjny. Działalność tej
„przychodni” jest na pewno bar-
dzo potrzebna, ale czy musi mie-
ścić się ona w lokalu z witryną,
z wejściem od ulicy? Teoretycznie

jest to suterena, a więc nieko-
niecznie miejsce do wykonywania
intelektualnej pracy, nawet
z punktu widzenia higieny pracy.
Czy nie warto było poczekać
na najemcę z pomysłem (a wiem,
że tacy byli) i uczynić nam życie
bardziej przyjaznym?!

Przypomnę na koniec o sztan-
darowym „sukcesie” ZGN-u,
a mianowicie Kebabie na placu
Wilsona.

To tylko niektóre przykłady
z rozdziału „gospodarowanie lo-
kalami użytkowymi przez żolibor-
ski ZGN”. Myślę, że jest ich wię-
cej. Jeśli znacie Państwo inne
przykłady nieciekawego, bądź nie-
efektywnego wykorzystania gmin-
nych lokali użytkowych, zachęcam
do opisania. Piszcie też o swoich
doświadczeniach z żoliborskim
ZGN-em w zakresie współpracy
dotyczącej lokali użytkowych.

Ewa Zborowska

Żoliborz urzędowy
Żoliborz… zielony, inteligencki, drogi, ostatnio

bankowy, a ja dodam urzędowy.

Od 1 marca konsekwencje od-
mowy okazania dokumentu tożsa-
mości czy próby ucieczki z miej-
sca kontroli mogą być znacznie

dotkliwsze niż sama opłata dodat-
kowa nałożona przez kontrolera
biletów ZTM. Policja może uka-
rać gapowicza mandatem do 500

złotych, a sąd grzywną, w wysoko-
ści nawet 5 tys. złotych. Przed no-
welizacją pasażerom, którzy nie
chcieli poddać się procedurze
kontroli nie groziły sankcje karne.

Nowelizacja ustawy uprawnia
kontrolerów do ujęcia gapowicza,
który odmawia okazania doku-
mentu tożsamości lub próbuje od-
dalić się z miejsca kontroli.

Dla osób, które mimo braku do-
kumentu tożsamości respektują
procedurę kontroli, nowe przepisy
nie niosą istotnych zmian. W ich
przypadku „ujęcie” oznacza re-
spektowanie polecenia kontrolera,
który prosi o pozostanie na miej-
scu kontroli lub innym wskazanym,
do czasu przybycia funkcjonariusza
policji lub straży miejskiej albo
– np. na stacji metra – o udanie się
z kontrolerem na komisariat policji
danej stacji.

Jeśli gapowicz zlekceważy pole-
cenie i podejmie próbę oddalenia
się z miejsca kontroli, pracownik
ZTM najpierw zastosuje perswa-
zję słowną, a dopiero jeśli nie
przyniesie ona skutku, podejmie
działania uniemożliwiające
ucieczkę pasażera (w praktyce
może to oznaczać np. że stanie
w drzwiach pojazdu, aby gapowicz
nie wysiadł). Jeśli takie kroki wy-
wołają agresję pasażera, a w kon-
sekwencji zachowanie zagrażające
zdrowiu pracownika ZTM i bez-
pieczeństwu innych pasażerów,
kontroler będzie mógł działać
zgodnie z zasadami samoobrony
(kontrolerzy przeszli w tym zakre-
sie specjalistyczne szkolenia),
adekwatne do sytuacji.

O (nowych) zasadach kontroli
1 marca weszła w życie nowelizacja ustawy prawo przewozo-

we. Dzięki niej pasażerowie, którzy nie respektują obowiązku
kasowania biletów, a podczas kontroli nie wykonują poleceń
kontrolerów Zarządu Transportu Miejskiego, nie będą czuć się
bezkarnie. Osoby poddające się procedurze kontroli, a tym bar-
dziej podróżujące z ważnymi biletami, nie muszą obawiać się
spotkania z pracownikami ZTM.

Art. 87a Podróżny, który w czasie kontroli do-
kumentów przewozu osób lub bagażu,

mimo braku odpowiedniego dokumentu przewozu, odma-
wia zapłacenia należności i okazania dokumentu, umożli-
wiającego stwierdzenie jego tożsamości, podlega karze
grzywny.

Art. 87b Podróżny, który w czasie kontroli doku-
mentów przewozu osób lub bagażu nie

pozostał w miejscu kontroli albo w innym miejscu wskaza-
nym przez przewoźnika lub organizatora publicznego trans-
portu zbiorowego albo osobę przez niego upoważnioną
do czasu przybycia funkcjonariusza policji lub innych orga-
nów porządkowych, podlega karze grzywny.

Art. 33a7. Przewoźnik lub organizator publiczne-
go transportu zbiorowego albo osoba

przez niego upoważniona ma prawo:
1) w razie odmowy zapłacenia należności – żądać oka-

zania dokumentu umożliwiającego stwierdzenie tożsamości
podróżnego.

2) w razie niezapłacenia należności i nieokazania doku-
mentu – ująć podróżnego i niezwłocznie oddać go w ręce
policji lub innych organów porządkowych, które mają zgod-
nie z przepisami prawo zatrzymania podróżnego i podjęcia
czynności zmierzających do ustalenia jego tożsamości.

8. W przypadku, o którym mowa w ust. 7 pkt 2, do cza-
su przybycia funkcjonariusza policji lub innych organów po-
rządkowych, podróżny obowiązany jest pozostać w miejscu
przeprowadzania kontroli albo w innym miejscu wskazanym
przez przewoźnika lub organizatora publicznego transportu
zbiorowego albo osobę przez niego upoważnioną.

reklama w „Informatorze” tel. 22 614-58-03, 502-280-7204



W roku szkolnym 2011/2012
będą dwie klasy pierwsze. Obie
będą miały charakter ogólny,
gdyż uznano, że dla znacznej czę-

ści 12- i 13-latków wybór profilu
na starcie może być przedwcze-
sny i w efekcie szkodliwy dla dal-
szego rozwoju. Jednak przewidu-

je się ukierunkowane zajęcia do-
datkowe począwszy od drugiej
klasy.

Będą dodatkowe lekcje fizyki i
matematyki, język angielski oraz
drugi język zachodnioeuropejski.

Nowa szkoła będzie także ko-
rzystać z dobrej bazy sportowej
Liceum, w szkole znajduje się ga-
binet lekarski i stomatologiczny.
Jest także stołówka i sklepik.

Nowo utworzona szkoła zapra-
sza serdecznie wszystkich chęt-
nych i ich rodziców na dzień
otwarty, który odbędzie się 28
marca o godzinie 18.00.

Na stronie internetowej
www.lelewel.waw.pl dostępne są
wszystkie bieżące informacje.

W Zespole Państwowych Szkół
Muzycznych im. Karola Szymanow-
skiego na Żoliborzu odbył
się III Regionalny Konkurs Minia-
tury Skrzypcowej.

Po raz drugi burmistrz Żoliborza
nagradza najlepszego żoliborskiego
uczestnika konkursu miniatury
skrzypcowej.

W konkursie wzięło w udział 60
uczniów z 12 szkół podzielonych
na trzy grupy wiekowe. Nagroda
Krzysztofa Bugli, Burmistrza Dziel-
nicy Żoliborz w czasie koncertu lau-
reatów trafiła do uczennicy klasy
czwartej Magdaleny Czyż.

ghlebowicz

Konkurs Miniatury Skrzypcowej

Od nowego roku Liceum im. Joachima Lelewela stanie się ze-
społem szkół z nowo utworzonym gimnazjum.

Chcesz grać jak
Robert Lewandowski?

Wstąp do nas!!!
MMOOSS  VVaarrssoovviiaa  zzaapprraasszzaa  wwsszzyyssttkkiicchh
cchhęęttnnyycchh  zz rroocczznniikkóóww 11999955––22000033

nnaa ttrreenniinnggii  ppiiłłkkii  nnoożżnneejj..

Zajęcia odbywają się
na najnowocześniejszym

w Warszawie boisku ze sztuczną
trawą. Dla rocznika 1998 robimy

nabór do klasy sportowej
w gimnazjum. Więcej informacji

na stronie www.varsovia.waw.pl lub
pod nr tel. 22 831-17-66

Gim na zjum w Le le we lu

Na jem cy pa rę lat przy go to wy wa -
li się do te go przed się wzię cia, więc
mo żna by ło mieć na dzie ję, że
otrzy ma my do dys po zy cji lo kal
na mia rę am bi cji Żo li bo rza. Nie -
ko niecz nie mu siał mieć cha rak ter
tra dy cyj ny, mo że na wet le piej,
gdyby był w sty lu mo der ni zmu, tak
po pu lar ne go na Żo li bo rzu w la -
tach 20. i 30. ubie głe go wie ku.
Tym cza sem go spo da rze obiek tu

za fun do wa li nam „ta nią” w wy stro -
ju ja dło daj nię, bar dziej przy po mi -
na ją cą snack bar lub lunch bar,
z bu fe tem w sty lu skle pu GS (dla
nie zo rien to wa nych Gmin na Spół -
dziel nia), ze skrom nym me nu wy -
pi sa nym na sza rym, pa ko wym pa -
pie rze, przy kle jo nym nie dba le
do szy by. Je stem żo li bo rzan ką
od uro dze nia i jak wie lu żo li bo rzan
wciąż je stem roz cza ro wa na „pro -

gra mem” roz wo ju dziel ni cy, a ra -
czej kom plet nym je go bra kiem, za -
stą pio nym przy pad ko wy mi dzia ła -

nia mi. Nowa Klu bo ka wiar nia, cho -
ciaż je stem świa do ma, że wła dze nie
mia ły żad ne go wpły wu na jej wy -

gląd, wpi su je się do kład nie w ten
sce na riusz.

Mam jed nak rów nież do brą wia -
do mość. Jest szansa na praw dzi wy,
przy ja zny lo kal, któ ry speł ni na sze
ocze ki wa nia. Miał by on być zlo ka li -
zo wa ny w wy re mon to wa nym For cie
So kol nic kie go. Ostat nio wy sił ki rad -
nych i nie któ rych żo li bor skich or ga -
ni za cji spo łecz nych są skon cen tro -
wa ne, aby ten sztan da ro wy obiekt
na mia rę XXI wie ku, wpi sa ny
w tkan kę hi sto rycz ną Żo li bo rza,
speł nił swo ją ro lę ja ko no wo cze sne
cen trum kul tu ral ne. Z pew no ścią
znaj dzie się tam miej sce na praw dzi -
wą klu bo ka wiar nię.

Ewa Zaborowska

Klubokawiarnia, czy raczej jadłodajnia
Du żo się ostat nio mó wi i pi sze na te mat klu bo ka wiar ni na Żo -

li bo rzu, a to za spra wą dwóch miejsc, któ re aspi ru ją do te go
mia na. Od pa ru dni Żo li borz mo że „po szczy cić się” no wo otwar -
tym lo ka lem na pla cu Wil so na, zwa nym Klu bo ka wiar nią, zlo ka li -
zo wa ną obok wie lo krot nie już opi sy wa ne go lo ka lu Am rit Ke bab.
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Elastyczne protezy nylonowe. Ny lon w pro te ty ce z na lazł za sto so wa nie w la tach 50. ubiegłego wieku.
W mo im ga bi ne cie jest co naj mniej od 8 lat, ale w Pol sce wciąż ucho dzi za tech no lo gię no wą.
Fak tem jest, że dla pew nych pa cjen tów pro te za ny lo no wa jest świet nym roz wią za niem. Po pierw sze ma

wie czy stą gwa ran cję je śli cho dzi o zła ma nie lub pęk nię cie – bo pod wpły wem nad mier ne go ob cią że nia pro te -
za wy gi na się. Pa cjen ci, któ rzy wy ma ga ją przy go to wa nia chi rur gicz ne go przed za ło że niem in ne go ro dza ju
pro tez, w tym wy pad ku ta kie go przy go to wa nia nie wy ma ga ją. Ny lon dzię ki swo jej ela stycz no ści mo że omi -
nąć wy pu kło ści kost ne czy in ne szcze gó ły ana to micz ne, któ re prze szka dza ją w no sze niu pro te zy tra dy cyj nej.
Jed nak tym co naj bar dziej pa cjen ci so bie ce nią w pro te zach ny lo no wych, jest brak ja kich kol wiek ele men tów
me ta lo wych. Pro te zy te nie ma ją kla mer. Są cień sze, lżej sze, nie po wo du ją uczu leń.

Ar tur Pie trzyk

LE CZE NIE, PRO TE TY KA, CHI RUR GIA, OR TO -
DON CJA, WY BIE LA NIE,
RTG I NA PRA WA PRO TEZ

od po nie dział ku do czwart ku w godz 10:00–12:00 i 15:00–18:00
www.su per den ty sta.com.pl

tel. 22 676-59-56, 608-519-073
Warszawa, ul. My śli bor ska 104

(wej ście do ga bi ne tu SUPERDENTYSTA z ty łu bu dyn ku ap te ki,
na pierw szym pię trze)

SUPERDENTYSTA NEWS

Naj pierw kil ka fak tów. Prak tycz -
nie przez ca le dzie sięć lat „In for -
ma tor” sym pa ty zo wał, czy wręcz
wspie rał, opo zy cję. Bie rze się to
stąd, że z na tu ry rze czy ga ze ta słu -
ży do nie skrę po wa nej dys ku sji,
któ rej żad na wła dza nie lu bi. I tak
wspie ra li śmy reszt ki AWS, na stęp -
nie PO, aż w koń cu w ostat nich
wy bo rach po par li śmy PiS, tra dy -
cyj nie wy da jąc przy tej oka zji spe -
cjal ny nu mer na szej ga ze ty. 

Gdy wspie ra li śmy PO, PiS uwa -
żał, że je ste śmy biu le ty nem Tu ska.
Ów cze sny bur mistrz za ka zał kol -
por ta żu na szej ga ze ty w urzę dzie.
Wpły wo wy po seł PiS na Żo li bo -
rzu, na ze bra niu z rad ny mi
w dziel ni cy, ofi cjal nie stwier dził,
że współ pra ca z na mi jest trak to -
wa na ja ko dzia ła nie na szko dę
par tii. Dzi siaj ani te go po sła, ani
bur mi strza nie ma, a „In for ma -
tor” jest i ma się cał kiem do brze. 

Odkąd na Żoliborzu na sta ły
rzą dy PO i Le wi cy (obec nie na zy -
wa nej Pro jekt Żo li borz) na sza ga -

ze ta zwró ci ła swo je ostrze kry ty ki
na no wą wła dzę. Co praw da nikt
do tej po ry nie za ka zał kol por ta żu
ga ze ty w urzę dzie, ale trze ba so -
bie ja sno po wie dzieć, że po przed -
ni bur mistrz Ja nusz Wa ra kom ski
za nie dby wał wszyst ko, nie tyl ko
naj ba nal niej sze spra wy Żo li bo rza,
ale rów nież zwal cza nie opo zy cji.

Tak więc ist nie ją set ki do wo dów
na to, że je ste śmy ukry tą Plat for -
mą i ty le sa mo do wo dów, że peł -
za ją cym PiS. Praw da na to miast
jest ta ka, że przy naj mniej au tor
te go tek stu jest fa na tycz nym zwo -
len ni kiem opo zy cji. To ona w de -
mo kra cji jest gwa ran tem pra wa,
wol no ści i do bro by tu. Na praw dę
nie wi dzę więk szej ró żni cy mie dzy
pro pa gan dą Tu ska a Gier ka. Sęk
w tym, że Tusk ma opo zy cję
a Gie rek jej nie miał. Me dia,
a zwłasz cza lo kal ne, nie za le żnie
od wszyst kie go win ny stać za wsze
po stro nie opo zy cji. Ba, po win ni -
śmy rów nież w in te re sie spo łecz -
nym wpły wać na ja kość tej opo zy -
cji. Dla te go war to pi sać w wy bo -
rach kto bę dzie lep szym opo zy -
cjo ni stą. Wszak w re dak cji nie
bra ku je zwo len ni ków i jed nych,
i dru gich.

Kry ty kuj my i ata kuj my wła dzę.
Chwa le nie zo staw my jej sa mej.
Ona so bie po ra dzi. Ma do dys po -
zy cji ga ze tę urzę do wą i gro ma dę
urzęd ni ków opła ca nych z na szych
po dat ków.

Grze gorz Wy soc ki

Żadna władza 
nie może na nas liczyć

Od ja kie goś cza su człon ko wie re dak cji „In for ma to ra” dys ku tu -
ją na ła mach o li nii na szej ga ze ty w kon tek ście po par cia PiS
w ostat nich wy bo rach. Dzi siaj ko lej na mnie.

Skrom na uro czy stość zgro ma dzi -
ła kil ka na ście osób w tym m.in. dy -
rek torkę żo li bor skie go OPS An nę
Mu chę, pro bosz cza pa ra fii Dzie -
ciąt ka Je zus ks. Paw ła Pio trow skie -
go, wspo ma ga ją cych dzie ło
żoliborskich rad nych (Mi cha ła
Kon ra da, Grze go rza Hle bo wi cza,
Ro ber ta Ro ga lę) i in nych za pro szo -
nych go ści i ini cja to rów z Jo an ną
Ja czew ską na cze le.

Idea do mo we go ho spi cjum zro -
dzi ła się przed dwo ma la ty w gru pie
oko ło 20 osób spo ty ka ją cych się
przy pa ra fii św. Aloj ze go Orio ne
w Śród mie ściu. De wi zą ich dzia ła -
nia jest bez in te re sow na po moc lu -
dziom od cho dzą cym z te go świa ta.
Człon ko wie mó wią o so bie:

„Je ste śmy gru pą wo lon ta riu szy
me dycz nych i nie me dycz nych, któ -
rzy pra gną słu żyć prze cho dzą cym
do no we go ży cia. Wie my, że pod ję -
li śmy się bar dzo trud ne go za da nia,
ale po wta rza my za św. Paw łem:
„Wszyst ko mo gę w Tym, któ ry mnie
umac nia” Flp 4,13. Pra gnie my słu -
żyć wszyst kim bez wzglę du na ich

świa to po gląd i prze ko na nia. Pra -
gnie my im to wa rzy szyć w ich dro -
dze do no we go ży cia. Wie lu z nas
ma już ho spi cyj ne do świad cze nie
i wie my, że czło wie ko wi od cho dzą -
ce mu czę sto bar dziej jest po trzeb na
obec ność dru gie go czło wie ka niż
nie za wsze po trzeb ne dzia ła nia me -
dycz ne. Pra gnie my zwró cić uwa gę
na du cho wy aspekt tej po słu gi. Aby
słu żyć tym lu dziom, mu si my pod jąć
pra cę nad so bą po przez kon kret ną
for ma cję. To wa rzy sze nie dru gie mu
czło wie ko wi w tej trud nej dro dze
uczy za po mi nać o so bie i po ma ga
zwal czać ego izm. W tej po słu dze
po trzeb na jest po ko ra, trze ba za po -
mnieć o po sia da nych ty tu łach i zdo -
by tym już do świad cze niu za wo do -
wym.”

Do dnia dzi siej sze go – mi mo
skrom nej ob sa dy me dycz nej  – spo -
łecz ni cy w god ny chrze ści jań ski spo -
sób prze pro wa dzi li na tam ten
świat 25 osób. Dzi siaj z opie ki Ho -
spi cjum ko rzy sta sześciu pod opiecz -
nych. Zgło sze nia cho rych po trze bu -
ją cych opie ki przyj mo wa ne są

pod ad re sem ho spi cjum na ul. Szaj -
no chy 11. Wy ma ga ne jest pi sem ne
skie ro wa nie od le ka rza pierw sze go
kon tak tu lub on ko lo ga stwier dza ją -
ce za koń cze nie le cze nia przy czy no -
we go. Do mo we Ho spi cjum po szu -
ku je do po mo cy wszyst kich z wy -
kształ ce niem me dycz nym (i nie tyl -
ko), pra gną cych bez in ter sow nie
wspo ma gać w god nym przej ściu
do Do mu Pa na. Za in te re so wa ni
współ pra cą pro sze ni są o kon takt
oso bi sty od po nie dział ku do piąt ku
w godz. 11.00–14.00 lub te le fo nicz -
ny w godz. 8.00–20.00 pod nr. 504-
304-154 lub w godz. pra cy se kre ta -
ria tu przy ul. Szaj no chy
pod nr. 22 620-00-96. Ho spi cjum
utrzy mu je się z da ro wizn i ka żdy
grosz jest mi le wi dzia ny. Tym, któ -
rzy mo gli by po móc po da jemy nr
kon ta w Ban ku Za chod nim WBK
S.A. nr 42 1090 1030 0000 0001 154
6 1359 dla Sto wa rzy sze nia Apo stol -
stwo Mi ło sier dzia pw. św. Aloj ze go
Orio ne – Ho spi cjum Do mo we ul.
Szaj no chy  11, 01-637 War sza wa.
Wię cej in for ma cji mo żna uzy skać
na stro nie in ter ne to wej ho spi cjum
www.apo stol stwo mi lo sier dzia.pl.

Ro bert Ro ga la

W nie dziel ne po po łu dnie 27 lutego, w skrom nym lo ka lu w su -
te re nie na ul. Szaj no chy 11, otwar to se kre ta riat Apo stol stwa
Mi ło sier dzia Do mo we go Ho spi cjum.

Dziś do stęp ność ma szyn utrwa -
la ją cych ob raz i dźwięk jest jesz -
cze więk sza. W cią gu mniej niż
ro ku, te le fo ny bę dą mo gły na gry -
wać fil my w wy so kiej roz dziel czo -
ści i prze sy łać je bez po śred nio
do te le wi zo ra ob słu gu ją ce go HD.
Czy jest jesz cze miej sce na ar -
tyzm? Mo że na to py ta nie od po -
wie Ka me ro fon?

Im pre za ma być for mą po pu la -
ry za cji ma łych „of fo wych” form
fil mu re ali zo wa ne go przy uży ciu
te le fo nów. We dług mo ich in for -
ma cji za im pre zą stoi War szaw ska
Szko ła Fil mo wa, któ ra w ma -
ju 2010 ro ku, spro wa dzi ła się
na i do Za jącz ka. Mie ści się
w daw nych warsz ta tach Ze spo łu
Szkół Elek tro nicz nych i Li ce al -
nych przy ul. Gen. Za jącz ka. Szko -
ła in ten syw nie ko rzy sta z po pu lar -
nych ka na łów w no wych me diach.

War szaw ska Szko ła Fil mo wa
(WSF) jest trze cią szko łą fil mo wą
w Pol sce, a naj więk szą wśród nie -
pu blicz nych. Za ło żo na w 2005 r.
przez Ma cie ja Śle sic kie go i Bo gu -
sła wa Lin dę, kształ ci w ro ku aka -
de mic kim 2010/2011 łącz nie 300
uczniów na siedmiu wy dzia łach
i czterech kur sach fil mo wych.
W cią gu ostat nich sze ściu lat
WSF by ła or ga ni za to rem m.in.
Ka me ral ne go La ta, sied miu edy -
cji Eu ro pej skie go Fe sti wa lu Mło -
de go Ki na i Fe sti wa lu Pol skich
Fil mów Nie za le żnych. 

War szaw ska Szko ła Fil mo wa
pra gnie być jed nym z cen trów
kul tu ral nych Żo li bo rza. Chce
włą czać się w ży cie dziel ni cy, wy -
stę po wać ja ko in sty tu cja kul tu ro -
twór cza.

ghlebowicz

Kamerofon – czyli warszawska
szkoła filmowa na Żoliborzu

Jest ta ka sce na w Li zbon Sto ry Wi ma Wen der sa, kie dy wier ny
słu ga Fil mu obu rza się na po pu la ry za cję kul tu ry vi deo „vi deo tu -
ry ści, vi deo idio ci!”

Do mo we Ho spi cjum na Żo li bo rzu

reklama w „Informatorze” tel. 22 614-58-03, 502-280-7206



ADMINISTROWANIE NIERUCHOMOŚCIAMI
·Księgowość dla Wspólnot Mieszkaniowych od
5,00 zł/Lokal; Administrowanie + księgowość od
15,00 zł/Lokal ecodom@ecodom.home.pl;
692-127-837

NIERUCHOMOŚCI
·Sprzedam dyskretnie Twoją nieruchomość
663-925-669

3-POKOJOWE SPRZEDAM
·47 m.kw. na osiedlu „Piaski” w Warszawie, ul.
Kochanowskiego. Cena do uzgodnienia, tel.
692-29-10-14

DOM SPRZEDAM
·Dom – nowy pięknie położony
w Borowej Górze gmina Serock. Dom
158 m2, działka 882 m2. Pokryty
dachówką z instalacjami i tynkami.
691-444-202!
·Dom w Dosinie – działka 840 m2, pow.
użytkowa 130,40 m2 – 691-444-202!

·Dosin powierzchnia użytkowa
125,80 m2, działka 895 m2 601-224-963!
·Dosin powierzchnia użytkowa
144,80 m2, działka 894 m2 601-224-963!

DZIAŁKĘ BUDOWLANĄ SPRZEDAM
·Dziekanów Pol. 1977 m2 pod bliźniak.
Bezpośrednio. Tel. 781-850-431
·Targówek 5000 m2 pod budownictwo
wielorodzinne. tel. 663-925-669

LOKAL UŻYTKOWY SPRZEDAM

98 M2 LUB 170 M2 BLISKA OCHOTA,
NAROŻNY. ATRAKCYJNA CENA! TEL.

663-925-669

·Lokal z najemcą Warszawa. tel.
663-925-669

LOKAL UŻYTKOWY DO WYNAJĘCIA

111155 mm22 GGóórrcczzeewwsskkaa  rróógg  PPoowwssttaańńccóóww  ŚŚll..  wweejjśścciiee
zz cchhooddnniikkaa..  NNaa  kkaażżddąą  ddzziiaałłaallnnoośśćć..  tteell..

666633--992255--666699  PPIILLNNEE

27 m2 w przejściu podziemnym do metra.
Najlepszy punkt. tel. 663-925-669

·350 m2 (25 PLN/m2) pod szkołę tańca itp. tel.
663-925-669
·80 m2 Krucza. tel. 663-925-669
·Chmielna przy Brackiej 60 m2 odstępne. tel.
663-925-669

GRÓJECKA 51 M2 + PIWNICE, WITRYNY,
DUŻO MIEJSC POSTOJOWYCH. PILNE!

663-925-669

RReessttaauurraaccjjaa//kkaawwiiaarrnniiaa  ww ŚŚrróóddmmiieeśścciiuu  –– ooddssttęęppnnee..
tteell..  666633--992255--666699

ŚŚwwiięęttookkrrzzyysskkaa  6600 mm22 lluubb  112200 mm22..  BBaarrddzzoo  ddoobbrryy
ppuunnkktt  hhaannddlloowwyy..  tteell..  666633--992255--666699

·Wilcza 40 m2. tel. 663-925-669

GRUNT SPRZEDAM
·21 ha z jeziorem. Okolice Brodnicy/Iławy. Dom
w stylu dworku 300 m2, budynek rekreacyjny.
Część działki ogrodzona. 1,5 mln PLN – do
negocjacji. tel.: 663-925-669
·Sprzedam ośrodek wypoczynkowy. Okolice
Lęborka z Dostępem do jeziora i własnym
pomostem. TEL. 663-925-669

NAUKA
·Angielski – mgr, 22 839-40-71, 608-389-954

USŁUGI TRANSPORTOWE
·PRZEPROWADZKI, TANIO, SOLIDNIE
502-450-486
·Przeprowadzki, Transport, Wywóz tel.
516-177-235
·Przeprowadzki, transport 601-753-845,
22 833-65-19
·Przeprowadzki 24h, utylizacja mebli,
607-66-33-30
·Wywóz mebli, gruzu – prace porządkowe
507-951-411

USŁUGI INNE

A.Sprzątanie Piwnic-Wywóz Mebli
694-977-485

ALKO Przeprowadzki 512-139-430

·AWARYJNE OTWIERANIE DRZWI 24H auta
mieszkania montaż naprawa 501-47-47-47
·Antykwariat kupi książki i inne rzeczy w domu
klienta 666-923-218

Cyklina lakier 509-358-604

·Domowe Naprawy TV 601-350-589
·Hydraulika 501-017-707
·Książki skupuję 516-811-480

OOrrggaanniizzaaccjjaa  kkoommuunniiii  oorraazz  iimmpprreezz
ookkoolliicczznnoośścciioowwyycchh  550044--004444--339922,,  553311--004444--339922

·Pralek naprawa 666-55-22, 516-144-566 tanio,
gwarancja
·Pranie dywanów 7 zł m2 brutto 502-450-486
·Skup książek – dojazd 602-254-650

BUDOWLANE
·CERTYFIKATY ENERGETYCZNE 609-217-772
·Elektryczne, hydrauliczne, remontowe,
wykończeniowe, solidnie 22 869-06-90
wieczorem
·Ogrodzenia klinkierowe 606-816-533
·Remonty mieszkań od A do Z: 606-33-44-33

TURYSTYKA
·MAZURY, 7 DNI OD 460 ZŁ Z WYŻYWIENIEM.
JEZIORO, LAS, KAMERALNIE. TEL.
89 621-17-80, WWW.SZCZEPANKOWO.COM

ZDROWIE I URODA

Centrum Wellness ul. Krasińskiego 33b
w Warszawie zaprasza mieszkańców
dzielnicy w środę 16 marca 2011 r.

godz.18.00 na Uroczyste Otwarcie Klubu
Zdrowego Odżywiania

·NADZIEJA: OPIEKA, PIELĘGNIARSTWO,
REHABILITACJA. Wszystko w domu pacjenta!
Również opieka całodobowa z zamieszkaniem. W-
wa i okolice. 22 815-30-66/62

SCHUDNIJ NA WIOSNĘ! 12-tygodniowe
warsztaty; max 15 osób w grupie;
indywidualny opiekun; regularne

pomiary; wsparcie i współzawodnictwo;
nagrody. Zapisy w czwartek 17 marca o
godz. 18.00 Centrum Wellness Warszawa

ul. Krasińskiego 33b
(ibp@studiozdrowia.com)

GASTRONOMIA

WINO na wesele, rocznicę ślubu,
imieniny – dobiorę do potraw, doradzę,

dostarczę pod wskazany adres (od
6 butelek) 798-877-356

DAM PRACĘ

Poszukuję WSPÓLNIKA do pracy
w agencji nieruchomości 663-925-669

·Poszukuję opiekunki do dziecka w wieku 3 lat,
na pełny etat lub dorywczo. Praca na Żoliborzu.
Kontakt: 692-379-397
·Poszukuję sprzedawców/handlowców do
samodzielnego prowadzenia sklepów
z winami w Warszawie. Proszę wysłać CV
na pk@dobrewina.pl

·Zatrudnię kierowcę kat. CE. Wymagane
doświadczenie i dyspozycyjność. Praca stała
Czosnów Tel. 506-124-395

RÓŻNE
·Kupię ZŁOM: piece, kaloryfery, rury, wanny,
wraki samochodowe (wszystko co metalowe),
złom kabli elektr. Dojadę. 503-711-500

SKUP klocków LEGO, dojazd
22 717-95-57, 516-550-097

·Skup książek – różne dziedziny, każda ilość
500-808-909
·Skupuję książki, pocztówki, kolekcje
516-811-480

ANTYKI
·AKTUALNIE ANTYCZNE MEBLE OBRAZY
SREBRA PLATERY ODZNACZENIA, BIBELOTY ZA
GOTÓWKĘ KUPIĘ TEL. 601-336-063,
500-034-552

KUPIĘ SAMOCHÓD
·AUTOKASACJA – skupujemy auta całe, rozbite,
skorodowane, posiadamy zezwolenie Wojewody
Mazowieckiego do wydawania zaświadczeń
potrzebnych do wyrejestrowania pojazdu
i zwolnienia z opłat OC, zapewniamy bezpłatny
transport, ZADZWOŃ 22 775-24-34,
504-048-769
·Japoński 506-871-924

OGŁOSZENIA DROBNE

FINANSE I PRAWO
·Biuro Rachunkowe Beata Pura
usługi księgowe - pełen zakres
www.beatapura.pl, 695-859-383

·Biuro rachunkowe MK Plus
tel. 22 392-08-37, 506-098-980
ul. Pomorska 19 Warszawa

ZDROWIE I URODA
·AURIMED LARYNGOLODZY
tel. 22 751-97-73, 502-922-844
www.laryngologlomianki.pl 

·GABINET REHABILITACJI
www.terapia-manualna.com
tel. 22/ 666-05-77, 498-18-55

·Klinika Mediq
www.mediq.pl
tel. 22 774-26-40

·Usługi pielęgniarskie 
usługi komercyjne i w ramach NFZ
tel. 510-122-762, 22 772-91-51

PRZEDSZKOLA
·PRZEDSZKOLE   U JULCI
(1.5-5 lat) Łomianki ul. Wiślana 24
tel. 22 216-71-98, www.ujulci.pl

USŁUGI BUDOWLANE

·WYNAJEM sprzętu budowlanego
i elektronarzędzi, tel. 22 751-41-00
www.climax.waw.pl

RTV/AGD/KOMPUTER
·Informatyka Komputery Serwis
Łomianki, ul. Warszawska 122
tel. 22 751-76-49, 501-198-599

WAŻNE TELEFONY
·Urząd Dzielnicy Żoliborz
ul. Słowackiego 6/8
tel. 22 560-13-13
·Straż Miejska ul. Rydygiera 3A
tel. 22 869-40-22 lub 986
·Komisariat Policji Żoliborz 
ul. Rydygiera 3a tel. 22 603-71-16,
22 603-71-04, 112 lub 997
·Gaz tel. 22 594-39-00
·Pogotowie Gazowe tel. 992
·MPO tel. 22 632-00-51 do 59
lub  800-413-323
·MPWiK tel. 22 628-55-67 
·Pogotowie Wodociągowe i
Kanalizacyjne tel. 994
·Nadzór budowlany
ul. Bagatela 14, tel. 22 326-15-15 
·SPEC tel. 22 576-10-00
·Pogotowie Ciepłownicze tel. 993
·ZDM tel. 22 620-10-21 do 29
·Pogotowie Drogowe tel. 9633 
·ZOM tel. 22 629-91-39
·Infolinia „Czystość” tel. 800-800-117  

Gdzie na pra wić sa mo chód? 
Gdzie do den ty sty?

Usłu go wo -han dlo wy prze wod nik „In for ma to ra”
Two ja wi zy tów ka w prze wod ni ku

tel. 22 614-58-03.

w Twojej okolicy
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– Ostat nio jed na z klien tek za -
py ta ła Pa na, czy Pan wszyst kie
swo je wi na pró bo wał. Od po wie -
dział Pan, że tak i bar dzo szyb ko
do dał: „Pró bu ję, ale nie pi ję”.
Opo wie nam Pan, jak wy glą da
pro fe sjo nal na de gu sta cja? Co raz
więk sza kul tu ra pi cia wi na w Pol -
sce bez wąt pie nia wpły wa na na -
szą zna jo mość tych że trun ków,
nie mniej jed nak nie wszy scy wie -
my, jak od po wied nio roz po zna wać
sma ki, pró bo wać i de gu sto wać,
tak że by nie „za nie czysz czać”
sma ku i aro ma tu in ny mi niu an -
sa mi. Jak po win no się de gu sto wać
wi na? Od cze go za cząć? Cze go
uni kać czy nie prak ty ko wać?

– Przede wszyst kim na le ży pa -
mię tać, że wie le czyn ni ków skła da
się na fakt, w ja ki od bie ra my wi -
no. Ma na to bez wąt pie nia zna -
cze nie na sze sa mo po czu cie, to co
zje dli śmy wcze śniej, przed de gu -
sta cją oraz przede wszyst kim to -

wa rzy stwo, w ja kim bę dzie my pró -
bo wać.

– Czy ozna cza to, iż nie mo że my
jeść nie któ rych po traw przed de -
gu sta cją wi na?

– Od ra dzam na pew no spo ży -
wa nia po traw ostrych, moc no in -
ten syw nych i aro ma tycz nych. Le -
piej jest, jak zje my so bie żół ty ser
z ba giet ką czy in nym pie czy wem,
ani że li ostre da nie z grzy ba mi lub
zio ła mi.

– Cze go jesz cze na le ży uni kać?
– Na pew no da ruj my so bie pa -

le nie ty to niu. Faj ka, pa pie ros to
rze czy, któ rych nie po win no być
w to wa rzy stwie wi na. Na le ży wy -
klu czyć pa le nie mi ni mum 2–3 go -
dzi ny przed de gu sta cją (naj le piej
da ro wać so bie pa le nie te go dnia)
oraz bez względ nie nie pa lić w po -
miesz cze niu, gdzie bę dzie prze -
pro wa dza na de gu sta cja. Dym jest
moc no szko dli wy i mo men tal nie
„nisz czy” wi no, je go aro ma ty

i sma ki, nie mó wiąc o psu ciu kub -
ków sma ko wych kon su men ta.

– A ka wa – czy ona ta kże ne ga -
tyw nie wpły wa na na sze
od czu cia?

– Tak. To ko lej na
przyjemność, o któ rej
na le ży za po mnieć kil ka
go dzin przed de gu sta -
cją. Bez wąt pie nia nie
trze ba aż tak ry go ry -
stycz nie trak to wać go ści
ją pi ją cych, gdyż nie ma
ona tak „na ma cal ne go”
i ne ga tyw ne go wpły wu
na wi no.

– Jak więc roz po cząć
de gu sta cję. Kie dy wie my, co bę -
dzie my jeść, jak po gru po wać wi -
na, aby się wza jem nie nie wy klu -
cza ły?

– Pod sta wą de gu sta cji jest bez
wąt pie nia ko lej ność ser wo wa nia
trun ków. Za czy na my od de li kat -
nie wy traw nych win mu su ją cych
bia łych, przez bia łe de li kat nie wy -
traw ne i wy traw ne. Na stęp nie
prze cho dzi my do „usta wia nia”
win czer wo nych. Ko lej ność jest ta -

ka sa ma jak w przy pad ku win bia -
łych. Naj pierw de li kat niej sze, na -
stęp nie bar dziej zde cy do wa ne.

– A jak jest w wi na mi słod ki -
mi? De gu sto wać je cał ko wi cie
osob no?

– Wi na słod kie, bez wzglę du na
bar wę na le ży de gu sto wać na sa -
mym koń cu. Du ża kon cen tra cja

cu kru cał -
ko wi cie „za -
wie sza” na -
sze kub ki
s m a  k o  w e
i po wo du je
ich „nie do łę -
żność”. Krót -
ko mó wiąc
po de li kat -
nym wi nie
słod kim mo -
że my się na -
pić je dy nie

bar dziej słod kie go.
– Czy li po wi nach bia łych ga zo -

wych, de li kat nie wy traw nych
prze cho dzi my do win wy traw nych,
po tem czer wo ne w ta kiej sa mej
ko lej no ści a da lej….?

– Da lej, za czy na my tak sa mo
jak po przed nio. Wi na bia łe słod -
kie, moc no słod kie i czer wo ne
z de li kat ną sło dy czą i te moc ne
i cię żkie, w od cie niu Sher ry czy
To ka ju.

– O czym jesz cze na le ży pa mię -
tać?

– Ko lej ną i ja kże istot ną kwe -
stią pod czas de gu sta cji wi na jest
je go na le ży te prze wie trze nie, czyli
pro ces ma ją cy na ce lu wy do by cie
jak naj lep szych aro ma tów po przez
na tle nie nie trun ku,  któ ry „za -
mknął” się pod przy kry ciem kor -
ka.

– No do brze. Ale tak de gu stu jąc
i pró bu jąc mo żna szyb ko wpro wa -
dzić się w stan „nie wa żko ści”?

– De gu sta cja po le ga na na la niu
do kie lisz ka ok. 2 cm wi na. Na -
stęp nie spraw dza my je go aro mat,
nie mie sza jąc kie lisz kiem. Ko lej ny
krok to do bre roz pro wa dze nie wi -
na po kie lisz ku i po now nie zba da -
nie je go aro ma tu. Na stęp nie prze -
cho dzi my do ba da nia – po le ga ją -
ce go na „na pi ciu się” wi na. Płu -
cze my wów czas bu zię szu ka jąc
w wi nie prze ró żnych aro ma tów.
Po wszyst kich czyn no ściach wy -
plu wa my resz tę wi na, aby móc
przejść do na stęp nej bu tel ki.

– A co z za czę ty mi bu tel ka mi,
wy le wa my je?

– Po spró bo wa niu wszyst kich
win, któ re w da nym dniu de gu sto -
wa li śmy, mo że my przejść do ich
kon sump cji, nie ba cząc już na ich
ko lej ność i od po wied ni stan kie -
lisz ka. Rozm. bw

Roz mo wa z Pio trem Kraj czyń skim, pro wa dzą cym Piw ni cę
z wi na mi do bre wi na.pl tuż obok pl. Wil so na (ul. Mic kie wi -
cza 30), som me lie rem.

Degustować wina

reklama w „Informatorze” tel. 22 614-58-03, 502-280-7208


